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Dnia zy Stycznia mB) /e 6. Rok 1858, 
dji 4 ISDĘ i 
e rzucić i starannie przyorać. Tak też uczynili czynni, forsowni; a 


Gawedy z Drybusa. 
za miesiące Listopad i Grudzień 1857% r, 

Mreść: Stan meteorologiczno>gospodarski, ubiegłych miesięcy. — Zatru- 
dnienia i czynności, dokonywane w onych. — Czemu zaniedbujemy u- 


prawy starannćj na jesieni pod zboża jare. —Ważność tych orek. — 
Jeszcze słówko: o miejscowćj trudności o .czeladź i robotnika.— Anta- 


goniści rzucają się na buraki, = Parę słów , rady „dla utrzymania i 


poprawienia miejscowćj «ludności. —Stan finansowo-handlowy. kraju, — 
Dzisiejsze ceny nie ostatnie, faktami poparte, byle był kupiec. — 

"O ludziach, inwentarzu, cukrowniach i t. p.—Nadzieje i spodziewa- 
ne owoce z Towarzystwa Rolniczego w Polsce. i 


"Drybus, dnia 12 Stjeznia 1858 roku: : 


Od chwili przeszłego sprawozdania, w całym ciąga prawie 
upłyn' onych miesięcy, stan aury gospodarskićj, aż do początku b. 
m. w niczćm prawie się nie odmienił. Susza letnia trwała bez 
aaus: 'w dalszćj niemal kontynuacyi, a cały zapas wilgoci, w bra- 

fu deszczów i śniegów, jaką atmosfera i”role nasze posiadały, 
w ciągu Listopada i Grudnia stanowiły mgły mnićj lub więcćj 


obfite, nie raz cały dzień trwające, przy mocno zachmurzonym ho- 


ryzoncie. Przymrozków mieliśmy nie wiele, a temperatura dodat- 
nio prawie się utrzymywała, wyjąwszy w pierwszćj połowie Listo- 
pada kilku dni' mroźnych, w których jednak órka przy  głębszćj u- 
prawie była możliwą. Jesień więc tegoroczna tak dalece była u- 
prawom: sprzyjającą i pożądaną, iż gdyby mie dotkliwy w wielu 
miajscach brak wody dla inwentarzy i kilku zakładów fabrycznych, 


pora upłyniona nicby prawie gospodarzom nie pozostawiała nic do' 


życzenia. Smiało rzec mogę, iż na48 dni roboczych Listópada i Grudnia, 
55 dni dobrćj órki i uprawy naliczyć można. Skutkiem tego ciepła i 
„suszy, Obok. pory bez-śnieżnćj ma późnćj jesieni, nieomal wszyscy go- 
spodarze okolicy naszćj kompletnie uprawili: grunta, przeznaczo- 
ne:pod plantacyą buraków, dwu-krotną a nawet : trzy: krotną órką, 
pod kartofle: w większćj części i redlono « podorywki i zwłeczono 
pod wywózkę gnoju, a miejscami nawet gnój wywieziono i przy= 
lichtowano. Toż. samo zrobiliśmy z nawozem. przeznaczónym 'pod 
buraki, a kto właściwie tego: nie zdążył zrobić, źle postąpił: gnojąc 
żimą a przyorując wiosną, a może gorzćj jeszcze odkładając: tę ro- 
botę; do samćj wiosny, szczególnićj w postępowaniu z mierzwą dłu- 
gą, słomiastą, którćj najczęścićj porządnie przyorać niepodobna, 'a 
jeszcze trudniej złożyć redliny na ziemi nie dosyć z gnojem umię- 
szanćj. panią 


Tym to sposobem marnujemy nietylko połowę rzec mogę na- 
wozu, przez pozostawienie go na wierzchu, ale jeszcze i co naj- 
częścićj bywa, przez opóźnione sadzenie, zagajanie chwastami na 
świeżo: gnojonćj roli, ryzykujemy kompletnie udanie się buraków. 
Tćj to smutnćj alternatywie uległ nie jeden z okolicznych naszych 
plantatorów, mianowicie kiedy trafił na dżdżystą wiosnę, a ztąd i 
rolę tak silnie rozrzedzoną, iż wjechanie na nią wozami z gnojem 
było niekiedy niepodobnóm:' Tego więc roku, ile kto miał nawo- 
zu urobionego na jesieni, alboliteż zbywającego od oziminy, a 
przeznaczonego pod buraki lub inną roślinę okopową, ten miał 
czas 1 porę sprzyjającą aż do samego Bożego Narodzenia, aby tako- 
wy wyprowadzić w ciągu upłynionych miesięcy, bezzwłocznie roz- 


| - - 


ztąd, skromnie się tłómacząc, lepsi. gospodarze Sochaczewskićj i 


 Błońskićj ziemi. Dotykam i podciągam tę ostatnią, to jest Błońską 


okolicę, jako mieszkaniec pogranicza z Błoniem. > 

Wiele gospodarstw. poorało też długoletnie przyłogi, (których 
unas. wprawdzie nie wiele, ale jednak w większych majętnościach, 
po złych nieurodzajnych latach, w wielu miejscach się natrafiają) 
bardzo sprawiedliwie pod przyszłoro:zne oziminy przeznaczone, 
jakie bowiem ułatwienie i skuteczniejsza. uprawa podczas lata, do- 
staną się w udziale gospodarzom, którzy nie stracili sposobnćj chwi- 
li przed zimą, aby tę tak ważną uskutecznić. robotę. Mojćm zda- 
niem, to i órki nowin albo karczunków, na tyle suchćj ile nią by- 
ła tegoroczna jesień, powinny być ważne i skuteczne. < Ten sąd 
mój, jako góspodarza małćj praktyki w uprawie gruntów poleśnych 
i w ogóle świeżo. dobyć się mających, może być i mylny i zapewne 
nim jest, albowiem nie wytrzymuje jak zjednćj strony teoretycz- 
nego dowodzenia, tak i z drugićj twierdzenia mojego praktyka nie 
potwierdza. Sam pomnę, żem wiele razy z wielką biedą i kosztem 
poorał na jesieni nowiny (i to w niewielkićj przestrzeni) to tako- 


iwe do czasu nadeszłćj drugiej uprawy w ciągu lata, pospolicie 
"w miesiącu Czerwcu, na gruncie mianowicie tęższym i spójniejszym, 


tak dalece zrosły się, złeżały i zadawniły, iż uczyniły mi powtór- 
ną orkę tyle uciążliwą prawie, ile nią była pierwsza uprawa. Re- 
dlić jesienną podorywkę zamiast odwracać rolę zbitą, pełną korzeni 
i niezbutwiałego darnia, którą to robotę pospolicie w Czerwcu od- 
bywamy, było rzeczą tóm mnićj praktyczną. Przy órce tego ro- 
dzaju główną walkę staczamy i odbyć musiemy w nowinach, mia- 
nowicie po wykrudowaniu krzaków, albo starodrzewu, z korzeniami 
pni i zarośli kamieniami it. p. przeszkodami. Dla tego najczęścićj 
w pierwszym roku przy każdćj niemal, uprawie, pomoc ręki ludz- 
kićj uzbrojońćj w siekierę lub motykę bywa konieczną. Pomoc ta 
bezwarunkowo w czasie skwarnego lata bywa skuteczniejszą a na 
długich dniach około Sgo Jana nierównie sporszą, co głównie 
przemawia i tłomaczy postępowanie od lat wielu pracujących 
w karczunkach, iż ostatni zwykli są nowiny zaraz po siewach” 
jarych podkładać, w miesiąc potóm drobno redlić, starannie bro=* 
nować, a następnie gdy nadejdzie pora, jak się da pod następujący 
siew, zorać do zagona; Bardżo skuteczne bywają i odwrotki po- 
wyższych redlonek, dla tém lepszego nowiny spulchnienia, które 
się w forsownych w sprzężaj gospodarstwach też dopełniają. Orki 
jesieńne i dla tego jeszcze mniejszćj wagi bywają. w nowinach, iż 
w iiprawie podobnych wcale nie chodzi o przegnicie darni i wysta- 
wienie w celu użyznienia roli, na wpływ atmosfery surowcu ziem=* 
nego, ale wprost tylko o możliwe spulchnienie gruntu, który to 
znatury bez żadnego zasiłku pod uprawę roślin gospodarskich, do-_ 
stateczne w łonie swojóm posiada zapasy pierwiastków karmowych 
do kilko-letnićj bezposiłkowćj prodńkcyi rolnej. ASA. 
Teoryi tedy i zasady w uprawie mechanicznej ról odwiecznie 
pod pługiem będących nie można i nie godzi się, jak to, z powyz- 
szego dowodzenia się okazuje, stosować i przyrównywać do nowin, 
czyli gruntów dziewiczych, zajmowanych celem zbogacenia miej- 
scówćj produkcyi rolnej. Czemu jednak nie uprawiamy na jesieni 
starannićj i dokładnićj gruntów przeznaczonych pod owsy, jęczmio- 
na, grochy it. p. jare siewy, na rolach mianowicie mocniejszych, 
na nieurodzaj których tak powszechnie się użalamy, to tego za 
prawdę wytłomaczyć sobie nie potrafię. Całą uprawę, jaką pod po- 
wyższe rośliny dajemy w jesieni, stanowi podorywka na cięższych 


a TIA 


rolach, na zimę nie włóczona, na lżejszych zaś bronowana z to- | obie wspomnione gałęzie zarówno są obrabiane 


warzyszeniem przegom łubrbeze* 0 00,006 0. | dowodem j 
esli zaś uskuť eczn  podorywkę ścierniska pod jarzyny TRS I 


w początkach: października, to jest, zaraz po dopełnionym siewie 0- 
kde w Listopadzie a nawet Grudniu, możliwóm jest odwrócenie, 


szą 


reese 


-Notatki z podróży. 
Tharand; w Saconit, dnia 10: Listopada 1857 roku. 


„+.+...Mało zapewne jest takich, którzyby nie wiedzieli, że Tha- 
rand jest to małe miasteczko, położone. w odległości godziny. drogi 
(koleją) od Drezna, że stanowi cel spacerów. dla. mieszkańców 
stolicy; Saxonii, że w nićm, istnieje jeden. z najznakomitszych Insty- 
tutów. leśno-gospodarskich w Niemczech, który. po Hohenhęimskim 
kto wie czy: pierwszego nie trzyma miejsca. Szczęśliwi mieszkań- 
cy Tharandu, szczęśliwi uczniowie instytutu i szczęśliwi. mieszkań- 
cy Drezna, mający wszyscy sposobność oglądania tćj cudownej 
okolicy, oddychania świeżćm leśnóm powietrzem, sięgania. z gór 
dalekich; widnokręgu krańców, słowem podziwiania; tylą. cudów, i 
które, Wszechmocny w tćj czarującćj dolinie zgromadził, ku swojćj 
chwale a pożytkowi ludzi. Szkoda, że nam ekonomistom, trudnią- 
cym. się samemi rzeczami realnemi, wolno tylko patrzóć, i podzi- 
wiać piękno dla siebie; podzielenie się z. towarzyszami doznanemi 
wrażeniami jest owocem zakazanym. Coby to naprzykład nasz Re- 
daktor powiędział, gdybym mu posłał. do. umieszczenia. w Korre- 
spondencie uwagi nad czarującą okolicą Tharandu! Może i za to co 
wyżćj. napisałem gniewać się będzie? : 

. Wracając się do,naszego Tharandu, powtarzamy: raz jeszcze ,. 
że posiada on znakomity Instytut. leśno-gospodarski, noszący tytuł. 


+ Akademii, i należący, do. SM folwark, 'wzorowo-doświadczalny;, 


Gersdorf; o tych. tedy. dwóch zakładach kilka notatek. skreślić za- 
mierzyłem. Pozwolę. sobię przedewszystkićm „opisać mnićj więcćj, 
szczegółowo Akademiję, mając nadzieję, że choć kilku. Marymont-, 
czyków, dawnych lub świeżych, na. ten numer Korrespondenta traz 
fią; ich te rzeczy interesować povinne kogo zaś. znudzę, niech mi 
. daruje, że w tym: razie szczegół nad ogół przeniosłem. 

„W kraju jeszcze będąc, słyszałem dowodzących, że. w Tharand 
istnieje żyłko Akademija leśna, rolnictwo, zaś ma być tam. rzeczą 
podrzędną. Zapewnić mogę, że tak nie jestj i że w zakładzie; tym 


brażenie o składzie i ładzie, jak to mówią tej pięknćj Instytucyi. 
1. O zarządzie wspomniałem wyżćj. 2 


twarty wstęp do sřużby w lasach rządowych. 


3. Akademija przyjmuje zarówno krajowców jak i zagrani- 
cznych. Chcący odbyć. całkowity; kurs, z egzaminem bądź gospo- 
darstwa bądź leśnictwa, winni zapisać się z początkiem roku szkol- 
nego t. j. przed Wielka Nocą; ci zaś, którzy na czas ograniczony 
przyjeżdżają, i niektórych tylko kursów słuchać życzą, mają jeszcze 
do wejścia drugą epokę: koniec miesiąca Września. 

4. Uczniowie wchodzący do Akądemii składają egźamin, któ- 
ry przekonywa, że z korzyścią kursów słuchać mogą., 

5. Wykład kursów podzielony: jest: na dwa półrocza: pier- 
wsze zaczyna się tydzień po Wielkiej-Nocy, a drugie w połowie 
Września; zawieszanie kursów ma miejśce: przez tydzień na Zielo- 
ne Świątki, tydzień na Boże Narodzenie, dwa:tygodnie,na Wielka- 
noc i 4 tygodnie właściwych. wakacyj, od-15 Sierpnia do 15 Wrze- 
śnia. Wszakże na Wielkanoc i podczas wakacyi, uczniowie nie są 
pozostawieni w-wolności,. muszą bowiem ' z profesorami odbywać 
exkursye po kraju i wykonywać pewne roboty, na które w ciągu 
roku, czasu brakowało. rę i Í 

„6. .Po ukończeniu każdego. półrocza, uczniowie. zdająo egza- 
min ustny i piśmienny, w postaci. wypracowania na zadany. temat.: 
Opłata roczna wynosi wraz z kosztami wpisu 56 talarów 

dla krajowców, a 85 dla cudzoziemców,. bez względu: czy sktoś,, na 
wszystkię przedmioty, czy tylko na; niektóre uczęszcza. - Stypendia 
zachowane tylko dla krajowców, którzy oprócz tego. za pilność i 
nadzwyczajne. postępy mogą konkurso wać:o nagrody. pieniężne, -w.i- 
lości: 20: do. 50 talarów. p 

8. Wykład kursów kompletny wraz z praktyką gospodarską 
i leśną, trwa lat dwa. ; 

Oprócz tego wiedzićć potrzeba, że uczniowie nie. mieszkają, 
w Akademii ale w mieście, gdzie się.komu podoba, stołują się po- 
dobnież gdzie kto. może; tych. dwóch. wielkich. dogodności : pozba- 
wieni.sẹ uczniowie w Grignon: pod: Paryżem. 

Zajęcia tu nie brak; przeciwnie uważałbym że zachodzi reczćj 
pewne przeciążenie. Ograniczenie: kursu do lat dwóch zmusiło'*do 
ułożenia tak rozległego planu, że uczeń od 6éj rano do 6-tćj wie- 
czorem (w lecie), z przestankiem dwu-godzinnym pracować musi. 
Wszakże nie cały ten czas przesiaduje na ławce: ma exkursye, ry- 
sunki, doświadczenia w laboratoryum chemicznóm, które" czas ten 
niezmiernie urozmaicają. Aby nie znudzić czytelników moją i tak 
już długą gawędą o pięknym Instytucie w Tharand, a chcąc im 
jednak dać poznać rodzaj i rozległość przedmiotów tam wykłada- 
nych, nie umieszczę całkowitego planu, ale tylko zanotuję, jak, 
kiedy'i w jakim zakresie każdy przedmiot jest wykładany: i 


KURS PIERWSZY._Fółrocze letnie. 


1. Matematyka (6 godzin, na; tydzień),„oddział łeśny:: słu- 

cha arytmetyki, algebry, trygonometryi, polygonometryi 1 stereo- 
metryis PETE 3% 
e 2. Matematyka (2 godziny na tydzień), oddział gospodarski.e 
Wykład ogranicza się na. poznaniu: geometryi - i arytmetyki - w, za” 
stosowaniu do miernictwa, rachunkowości gospodarskićj” isofabry=" 
kacji. e 


Leśnicy po: ukończeniu kursów "mają 0- 


3. - Rysunki, miernicze i budownicze (3 do 4 godzin). Kurs: 
wspólny. dla leśników i gospodarzy. Pierwsi „uczą Się rysować 
z natury karty sytuacyjne lasów, gór, pochyłości i t. p- drudzy 
zdejmują plany pól, badynków i t. p. 


Dh 


4, «Chemija ogólna i technologija (4 godziny). 


5. Mineralogija 


ów, minerałów górniczych, jak mp. żelaza i innych pospolitszych. 
5 kEakursye mineralogiczne (2 godziny). | 
1e- Botanika ogólna (3 godziny), ma na-celu zapoznanie ucz- 
niów z całą niemiecką, florą i podanie zasad. terminologii, czyłi 
nauki poznawania. roślin. i gi 

8. Nauka o owadach (1 godzina), ich gatunki, budowa, prze+ 


miany i t. 
9. 


/ Traktuje o gipsie, kamieniu wapiennym i t. p. 
Eag 


Ajaa dla :historyi-naturainéj: (1: godzina po połu- 
dniu) , uczniowie: zbierają: rośliny i uczą się poznawać je. * i 

10. Zasady leśnictwa (3 godziny) traktowane dość ogólnie 
ze: względu na potrzeby gospodarzy: rolnych. - Kurs obejmuje: upra- 
wę: lasów, ich, użytkowanie, ochronę, ocenienie, urządzenie: i t.;p. 

11. *Zojęcia leśne t egkursye (dla leśników) zajmują za- 

ały dzień w sobotę: * Zwiedzają lasy, uczą się poznawać drze- 
wa, ńarzędzia do' uprawy 'leśnćj, sposoby zwęglania drzewa i t. p. 

12. Uprawa roślin gospodarskich (4 godziny), rozpada* się 
na dwa oddziały. 

a) Uprawa roślin ogólna, traktująca o gruntach, sposobach 
uprawy, ulepszenia, nawożenia, płodozmianach, siewie, zbiorze 
it. p. 

F Uprawa roślin szczególna, rozbierająca każdą w szczegól- 
ności roślinę pod względem warunków jćj bytu i t. p. Także u- 
prawa łąk. 

"18. Eakursye gospodarskie (cały dzień w sobotę). 

14. Nauka poznawania zwierząt (2 godziny), traktuje o ich 
zewnętrznych przymiotach lub: wadach, o“ budowie, poznawaniu 
wieku i t. p. 


KURMS PIERWSZY.—Półrocze zimowe. 


1. Nauka miernictwa czyli leśnej. geodezyć, wyłączhie dla | 


leśników. .(2 godziny). "Zapoznanie: się z narzędziami mierniczemi, 
rysowanie mapp leśnych, niwellacyjnych; sposoby wykonania tych, 
robót. Urządzenie nawodniania, prowadzenie dróg w lesie i t. p. 

2. Nauka miernictwa czyli gospodarskićj geodozyż (1 go- 
dzina) traktuje ten sam przedmiot; wszakże”nieco mnićj' obszernie i 
w zastosowania do potrzeb gospodarskich. Ñ Ca 

F?  Szezigólowa matematyka leśna {2 godziny), zajmuje się 
obrachowaniem finansów leśnych, miąższości drzewa, wysokości, 
przyrostu, szacowania całych lasów, naznaczanie etatów i t. p. 

4. Rysunki miernicze i budownicze (jak wyż. 8.) (godzin 
3 do 4). ni 
„. 5. „Fizyka (3 godziny). Uczniowie przechodzą własności. fi- 
ZYC: następnie słuchają o cieple, świetle, magnetyzmie, galwa- 
izm _1 elektryczności, 
trzy części: 
a 


~ Chemija rolnicza i nauka o gruniach podzielona jest na 


, W, Chemija organiczna, traktująca o częściach składowych 
roia, ki fermentacyi, o kwasach organicznych, analizie organi- 
cznćj i t. p. > 

b) Nauka 0 gruntach, zajmująca się poznaniem składu. i po- 
chodzenia: ziemi ornćj, warstwy spodnićj, środków poprawienia je- 


dnćj i drugićj. > 
c) Chemija rolnicza właściwa. Tu należą: warunki życia 


roślinnego, urodzajność lub płonność, sposoby poprawienia gruntu 
przez nawożenie, osuszenie, drenowanie lub t. p. 

T. Zoologija (3 godziny). „i Jakkolwiek: professor traktuje o 
wszelkich-tworach,-których badania do tćj nauki- należą, -wszakże 
zajmiuje się głównie takiemi istotami zwierzęcemi, które bądź to 
gospodarstwu; bądź leśnictwu pożytek TRAD . przynoszą. 

8. Repetytorium historyi naftralnej (1 "oda. 

9. Ochrona lasów (2 godziny) od ludzi, zwierząt, roślin; 1 
szkodliwych wpływów atis ; 2 5 o o A ora 
~< 410. Nauka mysliwstwa (1 godzina), ma za .przedniiot zapo- 
znanie uczni z gatunkami zwierzyny łownej i: ptaków; |pielęgnowa- 
nie tychże i rozsądne polowanie... 
sk sx Zajęcia i eckursye leśne (4 do 6 godzin, jak pogoda 

uży). m 


(5 godzin), wykładana dość obszernie w za- | 
stosowaniu do potrzeb gospodarskich i leśnych, poznawania, grun- 


4 


(6.12. Eneyklopedya: gospodarstwa (4 godzina). .Kurs ten prze- 
znaczony głównie dla leśników, ma za przedmiot krótkie przebieże- - 
nie całości. gospodarstwa, zapoznanie -z jego historyą i literaturą. 

18. Nauka hodowli. bydła (3 godziny), podzielona na: a) Ho- 
dowla ogólna, mówiąca © rasach, pielęgnowaniu, użyciu do róż- 
nych celów gospodarskich i t. p. b) Hodowle szczególną, obej- 
mującą: praktyczny chów koni, bydła, owiec, świń i t. p. 

4. Zajęcia i ezkursye gospodarskie (4 do 6 godzin.) 

>i 15. Anatomija- zwierząt (2 godziny), O budowie i' częściach 
składowych organów zwierzęcia, jak również o funkcyach: krąże- 
niu krwi, oddychaniu, trawieniwi t. p. 


BURS DRUGAI.—FPółrocze letnie. 


1. Praktyczne miernictwo dla leśników i takież dla gospo- 
darzy (2 godziny). 

2. "Prace w laboratoryum chemicznem (dwa razy po póładnit). 

3. (Geognezya (8 godziny) daje poznać uczniom fizyczne wła- 
sności ziemi, a także traktuje © powstaniu, formacyi skał, ich roż- 
kładzie, tworzeniu się ziemi ornćj i t. p. 


4, „Fizyologija roślinna (3 godziny). 


5. Botanika leśna (2 godziny) i gospodarska (3 godziny). 

6. Kakursye dla history: naturalnej (1 po południu). 

1. Uprawa lasów (3 godziny) i tychże szacowanie (4 go- 
dzińy). 

8. Zajęcia i eckursye leśne (jeden dzień na tydzień). 

"9. Ekonomija polityczna (4 godziny). 

10. Zajęcia i exkursye gospodarskić (1 dzień na tydzień). 

11. Nauka leczenia chorob zwierzęcych (2 godziny). 

12. Nauka utrzymania zwierząt domowych w stanie zdro- 


wym (2 godziny). 
13. Uprawa wina i drzew owocowych (2 godziny). 
KURS DRUGI.—Półrocze zimowe. 


Przedmioty wykładne są: ; 


1. Mechanika leśna i gospodarska (2 godziny). 
NORS Budownietwo, głównie dla gospodarzy (2 godziny). 
"8. “Rysunki miernicze i budownicze (3 do 4 godzin). 
4. Meteorologija (2 godziny). 
5. “Chemija rolnicza i nauka o gruntach (4 godziny). il 
6. Praktyka w laboratoryum chemicznem (2 po południu).. 
1. Repetcyye htstóryt naturalnej (1 godzina). 
8. 0 owadach leśnych (3 godziny i gospodarskich (2 go~ 
dziny). AR , 
"2 Nauka trządzania lasów (2 godziny). ; 
10. Literatura i historya leśna i mysliwska (2 godziny). 
Hi. Nauka leśntctwa ze względu na stosunek jéj z ekóno- 


miją polityczńą, a mianowicie 6 policyi i bezpieczeństwie leśnćm, 0 
zarządzie lasów rządowych i t. p. | 

12. Zajęcia i eckursye leśne (4 do 6 godzin) i gospodar- 
skie (tyleż). l í SIEA 

13. Nauka zarządw gospodarskiego (3 godziny) podzielone” 
na: a) Naukę stosunków ogólnych, urządzenia i prowadzenia prze=' 
mysłu gospodarskiego; b): Naukę rachunkowości gospodarskiej. =" 

14. Fizyologtja zwierzęca (1 godzina). 4 

15. Nauka leczenia chorób zwierzęcych (2 godziny). 

16. Nauka kucia koni (1 gódzina). ` 

11. Nauka prawa dla gospodarzy “i leśników (3 godziny), *a' 
mianowicie: a)* Ogólne pojęcia o prawie, jegó źródła, powstanie,” 
zniesienie i ochrona. b) Głowniejsze prawa krajowe w zastosować 
niu do potrzeb gospodarskich, leśnych i myśliwskich. c) Część 
prawa karnego, odnosząca się do wykroczeń leśnych i do spraw 
z tegoż! wynikających. 'd) Krótki przegląd urządzeń prawnych 


w kraju. > 


W pomoce naukowe Instytut w Tharand niezmiernie jest bo- 
gaty. Uczniowie mają do swego rozporządzenia starannie dobraną 
bibliotekę, obsżere laboraforyum chemiczne, gdzie pracują pod 
przewodnictwem sławnego Stóckharda; gabinety fizyczne, zoologi- 
czne, miernicze, gabinet modeli najrozmaitszych narzędzi rolniczych, 
jako też "wszelkich: produktów i wyrobów="leśnych. Nad doliną 
w.którćj. leży, Instytut, panuje wysoka” góra, pokryta drzewami i 
krzakami i urządzona w kształcie najpiękniejszego parku. = Kilka” 
tysięcy” drzew” (między któremi wiele rzadkich i mało znanych ga- 


wcale nie ma. 


tunków) i krzewów wysadzono przy pięknych ścieżkach wspinają- | 
cych się do góry; każde z nich nosi napisane na tabliczce nazwisko | 


niemieckie i łacińskie, tak, że uczniowie używając spaceru, obznaj- 


miają się z tóm, eo im późnićj bardzo pożytecznóm stać się może. | 
Olbrzymi ten ogród utrzymany jest bardzo starannie i' przedstawia 


dla podróżnego jeden z ciekawych -do zwiedzenia szczegółów. 
Młodzież poświęcająca się gospodarstwu, ma oprócz tego do 


swojćj pomocy maleńki folwarczek wzorowy, ò pół godziny drogi 


od Instytutu położony, gdzie udając się spracerem, ma sposobność 
przypatrzenia się i wprawiania w rozmaite czynności praktyczne, 
uprawę roli, chodzenie około inwentarza 'i t. p. Często udają się 
tam z profesorem, który pod gołóm niebem rodzaj kursu prakty- 
cznego gospodarstwa wykłada. Wszelkie próby, doświadczenia, w 0- 
gólności najdrobniejsze szczegóły i rezultata.gospodarstwa wiadome 
są uczniom. Folwarczek ten (Gersdorf), podobny raczćj ‘do  .ob- 
szernego ogrodu, posiada tylko półtory włoki (45 morgów) po- 
wierzchni. To też. wszystko odbywa się na małą skalę i to: jedy- 
nie dla nauki: 12 krów rassy Voigtlandzkićj.i Ayr.i 5 koni;, oto ca- 
ły ich inwentarz. Ale jak te krowy są utrzymane! .. Czyszczone co 
tydzień, żywione burakami z sieczką, a w lecie koniczyną i wyką, 
mają lepszą minę jak nie jedno bydło opasowe. « Mleka dają (obe- 
cnie) po 8 kwart w przecięciu na dzień; to sprzedaje się po 3 gr. 
zbierane, a 6 groszy nie zbierane. Masła funt płacą około 2 złp. 

Narzędzia rolnicze, nie liczne wprawdzie, ale doskonałe; mię- 
dzy innemi zwróciły moją uwagę: młynek. czyszczący zboże z nad- 
zwyczajną dokładnością, pielnik do buraków i pług. amerykański, 
znany pod. nazwiskiem Adlers: Pflug; wszystkie z fabryki „p. Ihle 
w pobliskićm miasteczku Prótschendorf. Pług niezmiernie przypo- 
mina Grignoński, tylko regulator ma mnićj prosty; pielnik cały że- 
lazny z tego względu zdaje mi się praktyczny, że zsuwanie i rozsu- 
wanie ramion może być dokonane w każdéj. chwili, bez. zatrzymy- 
wania w ciągu roboty. Zasada jego urządzenia taż sama co w Dom- 
basle'owskim, -tylko--że w-tyłe na*samym * końcu dodany jest rodzaj 
norwegskićj brony (na małą skalę), t. j. walca najeżonego żelazne- 
mi kolcami. A 

W płodozmianie uprawiają rzepak, pszenicę i buraki na<paszę 
dla krów. Rotacya jest następująca:. 1.. Okopowe, .2. Jarzyna, 3. 
Koniczyna, 4. Koniczyna, 5. Pszenica, 6. Olejne i. wyka; na zielo- 
no, T. Pszenica i żyto; 8. Jarzyna, Uprawę „dają. doskonałą, po- 
wiedziałbym nawet zbyteczną; rżysko pszenne obecnie podorane na 
jęczmień, przedstawia stan. ziemi tak pulchny, jak gdyby buraki 
zaraz sadzić się miały. Orka zwyczajna wynosi .8.do 10 cali głę- 


bokości; w uprawie pod buraki oprócz tego idzie za pługiem głę- 
“bosz. Opowiadał mi miejscowy zarządca. folwarku, .że pomimo ta- 


kićj uprawy tego roku ziemia tak się spiekła, że z trudnością po- 
trafiono wykopywać buraki. Średni plon. według zrobionćj speran- 
dy, wyniesie w tym roku 12 ziarn pszenicy, a buraków 120 korc:y 


z morga 300-prętowego. 


„Ponieważ cały folwarczek. leży na górze, przeto i łąk dolnych 


rodzaj dość nawet stromego pagórka, obrócone: jest z potrzeby na 


łąkę, tak jednak dowcipnie, że bodaj czy to nie jest. warte naśla=.. 


dowania. „Łąka ta przez. się pod, górę dochodzi do drogi prowadzą- 
cćj do folwarku; droga-po stronie. pochyłości. opatrzona jest w ca- 
łćj swojćj długości rowem, w. którym zatrzymawszy za pomo- 
mocą lada jakićj zastawki wedę deszczową, lub też inną np. pu- 
szęzoną korytem z podwórza folwarcznego, można ją puścić na łą- 
kę korzystając ze spadku. Czynność ta, wykonana kilka: razy po 
każdym sprzęcie, zapewnia trzy piękne i obfite pokosy najpiękniej- 
szego, bo gruntowego siana. Í 


Qto wszystko, .co oglądając Instytut i gospodarstwo zdołałem. 


zanotować =a obecnie czytelnikom kommunikuję. Ts 
-s WIADOMOSCI HANDLOWE. 
4 11% 
z B O Rai 


"Gdańsk, 16. Stycznia. W upłynionym tygodniu mieliśmy 
chłodne po' większćj części wilgotne powietrze. Dziś pierwszy mo- 
kry śniegu. Po wsiach zupełny brak wody, szezególnićj dla bydła. 


Jedno pole bardzo pochyłe, przedstawiające pewien: 


” 


Wisła z przerwami stanęła, a pod Tczewem lekkie f Že- 
dłodzęjóć lidhe 00 masbst Ayy 0603 SOUZA E Pre 
: W targach Angielskich nie widzimy żadnćj materyalnćj zmia- 


ny. Ochoty do kupna mało, spekalacya w interessa nie wchodzi; 


trzymający zaś zboże nie ustępują ze swoich pretensyj, cały przeto 
obrót do zaspokojenia potrzeb dziennej konsumcyi ogranicza Się; że 
jednak dowozy w ogólności są umiarkowane, zapasy więc spichrzo- 
we w ostatnich tygodniach znacznie zredakowały się. 

We Francyi, Belgii, Hollandyi, nie było ruchu “i dawne no= 
towania utrzymały się. ASO 

Na naszćj giełdzie wyższe gatunki pszenicy były poszukiwa= 


ne, a że kilka okrętów jest zgodzonych do Anglii, za partye przeto - 


do dopełnienia ładunku potrzebne kilka, a nawet i kilkanaście gul= 
denów' wyżćj dało się na łaszcie wyciągnąć. TN 

Z żytem również było: cóokolwieklepiéj, wielkie tutejsze do 
my. chętnie po obecnych cenach "sktipują, a konkarencya wywołała 
w.ciągu tygodnia szansę od 6 do. 12 guldenów na łaszcie. 11 

+1 Jęczmień uległ znacznym, 'bo' z dnia; na dzień do:30 guldenów 

dochodzącym fluktuacyom; w końcu jednak ceny osłabły i odbyt się 
utrudnił. j . 

Spirytus poszukiwany na 16/ , dowóz tygodnio wy 1,000 beczek: 

W, ciągu tygodnia sprzedano psżenicy łasztów 149, żyta 114, 
jęczmienia i iT, grochu: 4*/. i i wej 
korzec warsz. i 
płacono - za ; łaszt wagi: funt. hol. guld: prus. spiki) rs- k. 


Pszenicy od: 421/5 do 131/390 do 432 4 45 4,87: 

» 132 — 134 445 — 410 5 2406:080 

=) 135, —. 136 1430 —.-500 5,4174 5 64 
„Zyta: 125 ©—,180 2341: — 249 2-59 i2 81 
Jęczmienia 1408, — tló" 240 — 252 «1.2, 38750*2182- 
Grochu — 324 — 3, 63 


W drzewie małe tranzakcye miały miejsce, sprzedano partyę 
pięknych wołyńskich belek po 6 srgr. kubik. 
15 «Kursa zamian: "Londyn "6, '18*/,, "Hamburg 45. E 
SISTI  imigisb 'Alecander: Makowski et Comp. 


Bo sprzedania z wolnćj ręki 


DOBRA WRZOSÓW. ` 


w guberni; Lubelskićj w powiecie Radzyńskim,. pomiędzy miastami —. 


Radzyniem.a Kockiem, w odległości werst 9 położone, a od miasta 
Międzyrzecza i Żelechowa o mil 5 (werst 35), od miasta Siedlec i 
Lublina o mil 6 (west 42), a od Warszawy mil 16 (werst 112) od- 
ległc; mające dwie rzeki rybne: Tyśmienicę spławną i Bystrzycę. 
mniejszą a przy tych jeziorko. Rozlęgłości ogólnej włók-65, mórg. 
18 (dziesiatin. 1029). miary nowopolskićj 3)0-prętowćj. wedle po- 
miaru z roku 1843 mające; a pomiędzy tym pola włók 30, łąk 
przy rzekach włók 18*/,; lasu włók 232/,. Wysiew oziminy do- 
tychczas praktykowany korcy 200, w tém pszenicy korey 50. Go- 
spodarstwo parobczane; grunta dobre urodzajne, łąki wielodaj- 
ne w */, gruntowe, razem około 2,000, fur siana dobrego da- 
jące; las w ?/, częściach iglasty wysoko-pienny, na budowlę zdatny 
i zakonserwowany; pastwiska obfite, z inwentarzem żywym i mar- 
twym, lub bez takowego. Bliższa wiadomość na gruncie u wła- 
ściciela. 


AUS GIEŁDY BERLIŃSKIEJ. 
" Dnia 19 Stycznia 1858 roku. 


PoA-P LE RÓW” 


Rossyjska 5ta pożyczka nowa 5/6  - 


Rossyjsko-angielska pożyczka 579% > « + + + . — |106 + 

'Rossyjska Gta pożyczka WDS NE — [1057/4 

Polskie Obligacye Skarbu 4°/, . . ©. . — | 827 

» + Listy Zastawne nowe `. 0 = |8T/z 

»" Obligacye 500-złotowe  ... . . . . — | 864 
Certyfikaty B. P. na Oblig. Cząst. lit. A. 300 złp. + — |% 

£ » B.200 » . = 203/4 


W Drukarni Gazety Warszawskićj.—Wolno drukować. —W Warszawie dnia 8 (20) Stycznia 4858 roku. — Starszy Cenzor, Radca Honorowy, W. Mertz. 
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